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W  i  a  d  o  -Hł o ł c r  S i  s t o  w  k

Z e  Lwowa. —  N.  Cesarz i; K ro i to c z y ł 
Psu® M ichała S a l o m o n  a., Konne]usta k ia io -  
■Wegp Rządu- GfiieyysU iege , prcea wcgląd na 

W a lo n ą  zd-dhość lego ,  mianować Sekreta­
rzem  tegoż R jądu -

Zalecony chwalebnie Praktykant' ftoncepte-_ 
Wy przy k rai owym R ządzie -G&licyyskim, H ra­
bia S v v . f e r t s - S p w k , ,  mianowanym przez N. 
Pana bezpłatnym  i lo  m mxt i a w  e nr cyrkułow ym -

Nayiaśnieyszy Pan nawy kły  zawsze zw racać 
Szcz egolmeys-zą uwagę na szlachetne i praw dzi­
wie pożyteczne czyny, i takowe- swoią naywyzsaąi 
p o ch w ałj nagradzać, kazał RzitJJi*icónt tiobrOI-- 
gin w Cyrkule Jasielskim , Urodzonym Janowi i- 
TeressitTR a d n i e k i m , tudzież D ziedziców : dóbr 
P itln i i T..ruaw-y, w Cyrkule Sanockim , U -edzo- 
tiem s Fram  iszk-j wi '£r  u s k-o ł-a w s k re m u ,, za- 
W jśw iadczone pr-/«;z- nich- dla. poddonych do­
brodziejstw a,, najw yższe ukontćiitowame- sw oie 
oświadczyć.

U rodzeni R u d n i c c y  nadali-w ysłużonem u 
k-npitwi. n-.owi z pułkir piechoty Rayskiego,- ab- 
szytewanerou kapralowi i- poddanemu O lpiń- 
s-kiemu, W o jc ie c h o w i- C ią b o r o w r , c “ł?  zagro­
dę prawem, dziedzicznem  dla- niego i- iego- na­
stępców ,. uw olniw szy go przytenr od* wszelkich' 
powinności inw entarskich-

Zaś urodzony F ran ciszek  T r u s k o F a w -  
eP.i zastąpił swoiemi 'zapaBumi K w cru n eb , w 
foli u  i Bi astym na w szystkie swoie poddawcze 
Gminy rospisany r a gdy poteiu- też  Gminy 
^wró cić ciu- ie  chciały, nie przyigł ich Y/cale ,, 
»łe ć . ł ą  ilość z b o ż a , to iest 38‘ ftorcy żyta i 
S i 6 horcy- owsa, na nowe opatrzenie wypróż:- 
sionych zupełnie podczas-- rozru ch ów  w oien- 
Jtych roku- rBotygo s-zpichlerzów- gm innych da­
row ał a oprócz tego ustąpił ieszcze  Gminom 
K alejące się z Hassy cyrk u ło w ej za- ten liw eru- 
itck wynagrodzenie w pieniądzach-,, a p rzez to 
polepszył stan Gmin tak d a le c e , że  nałożo­
no- na siebie pub-iczue podatki zapła-.ić’ niogły.- 

Raąd kraiow y dopełniała^ z ukontentowa- 
saein.' przyietEtłegO' obowiązku , ęo-daie takowa

ucTiwarę;~N3^fashićyszego Pana- d© p o w szech n ej 
wiadomości'.

Urodzony S t r a ć  h o c k i ,  Komm issare d c-  
bramy ś- p; X iężn ey Izabelli L u b o m i r s k i e y f  
zawiadujący, z ło ż y ł imieniem subcessorów  oney—- 
ze- 92* sztuk li w erunkow ych obligaeyr kraso­
w y c h  w summie 13 r3o Z R . 59: ĄfB- K r- dla żo ł­
nierzy' z siążęcych- dóbr Grzym ałów® ,. w-Gyr- 
fcule Tarnopolskim -, B rzeżara, N a rajo w a , R o­
manow®, Staregosioła W od n ik  i Przemyślami 
w Cyrkule- Brzeżańskim  , tudzież z  W yźlan B, 
w Cyrkule w Z łoczow skim , i- ze  Skola w C yrkule 
Stryiskim- zaciągniętych, k tó rzy  w  latach  
»8 i 3 s 1814 i  i 8 i 5 kalekam i zostali.

Hrabia- S t a r z y ń s k i ’ , D ziedzic  dóbr B o­
rek. w Cyrkule T arn op olsk im , podarow ał i 5oo 
Z R - na fundusz dla- inwalidów G alicyjsk ich .

Rząd kraiow y poczytnie sobie za m iłg 
powinność, te chwalebne: ofiary ninteyszem  pu­
b liczn ie  ogłosić.-

Pon iew aż d o  wiadom ości Rządu d oszło , źe
b y ły  L w ow ski Aptekarz- m iejski, a teraźn ie jszy  
Rommiasfirz łicytącyyny Lw ow skiego Instytut® 
ubogich,- Jan August K o g e l ,-  ofiarow ał ieszcze- 
w  roku  1812 Kommissyi tegoż Instytutu sw o­
ie u s łu g i, i- urząd O yca ubogich- i Konnnissa- 
rza- dla zbierania sk ładek na’ licytacjach  b ez­
płatnie- p r z y ią ł, i ’ sprawuiąc go n iep rzerw an ie  
ou wyż- pumienionego czasu a ź  dotąd, p rzez 
sw oie  gorliw e i pełn e trudów  starania bardz©- 
znaczne składki na w sparcie ubogich z e b r a ł , 
i- przez przyczynianie się do pomyślne ści tego ż 
Instytutu- szczególne p o ło ż y ł z a s łu g i,. prz to- 
dał- mir ze n ie Rząd- kraiowy zasłużoną- po­
chwałę-

Począw szy od lg o  Listopada i 8 i 5go ,  aż 
do> ostatniego Października i 8 i 6 g ó ,  okazały 
( według udzielonych nam- urzędowych wykazów ) do­
broczynne Iisstytuta S i ó s t r  M i ł o s i e r d z i a !  
W G- a l i c y i  następuiąfą czynność' w  pielęgno­
waniu ubogich chorych p łci eboyga:

i .y  W  Szpitalu ' l a r y  a m p o l s k i m i  { w- 
Cyrkule Stanisławowskim  )  było* ch orych  7 7 S  
Z  ty elf- w y zd ro w ia ło . .- - - -  -  -  -  74®

U



406

Umarło . . . . . < « . 17
Pozostałe w szpitala  ...........................  10

2.) W  Szpitalu Z a ł o z L j c k i m  (w Cyrku­
le Złocźowskim) było chorych . . . .  i 3o
Z  tych w yzdrow iało...........................  106
Umarło  ...........................  . 12
Pozostało w sap. talu . . . . . . .  12

3.) W  Szpitala P r z e w o r s k i m  (w Cyr­
kule Rzeszowskim) było chorych . . . 775
Z tych w yzdrow iało. .  ...........................742
Umarło  ........................................ 18
Pozostało w  s z p i t a l a ........................................i 5

4.) W  Szpitala R o z d o l s k i m  (w  Cyrku­
le  Breeżańskim) było chorych . . . . 2 5 2
Z  tych wyzdrowiało . . . . . . . .  229
Umarło . . . . . . . . . . . .  6
Pozostało w  Szpitalu . . . . . . .  17

5.) W  Szpitala L w o w s k i m  było cho­
rych . . . . . . . . . . . . .
Z tych wyzdrswia&o . . . . . . . .  i4^3
U m a r ł o ............................................ . . ao5
Pozostało w  Szpitalu  .................................. 75

W e  wszystkich, wyż pomiecionych pięciu 
Szpitalach S i ó s t r  M i ł o s i e r d z i a ,  było więc 
w  przeciągu rzeczonego roku ubogich cho­
rych 3665
Z  tych w yzdrow iało. . . . - - « 3278
U m a r ł o ............................................................  2Ś8
Pozostało w Szpitalach. . . . . . .  129

Następuięcy (równie urzędowy), wykaz świad­
czy , ile te Instytuta, w przeciąga tegoż sa­
mego roku, ubogich sierot utrzymywały i edu­
kowały :

1.) W  Klasztorze M a r y a m p o l s k i m  by­
ł e  Panienek 
Z  tych  w yszło  . .  .
P ozc stało  . . . .

9.) W  K lasztorze 
Panienek . . . . .
Z  tych w yszło  . , .
P ozostało  . . . .

nienek 
Z  tych w y sz ło - . /  
P ozostałe . . . .

■ 4.) W  K lasztorze 
nienek . . . . .  
Z  tych w y s z ło . .  . 
U m arło . . . . .  
P ozostałó  ..................

Z  a ł o z i e c k i m

62
11 
5i

było
44
12 
3a

3.) W  K lasztorze R o z d o l s k i m  było Pa- 
1 . . . . 3o

6
. . . . .  24

U w o w s k i m  było Pa- 
. . . . .  88

3e
3

55
W  K lasztorze P r z e w o r s k i m  nie przyy- 

muią (zapew ne dla braku funduszu) na w ycho­
wanie ubogich Panieniek.

W e  w szystkich wyż pomienionych czte­
rech  K lasztorach , począw szy od ig o  Listopa­
d a  i 8 i 5go do ostatniego Października i8 i6 g o ,

b yło  więc na utrzymaniu i  edukeeyi ubogich 
Pa ni e ne k. . . . . . . . . . . .  224
Z  tych w y s z ło ............................   . 59
Um arło  ............................    3
P ozostało  na dalszcm  utrzym aniu edukacyi 16 S

Z  Wiednia dnia 20. Czerwca. —  Nayiaśnieysi 
Cesarstw o Iebmość puścili się dzisiay z rana w 
podróż do G a l i c y i ,  S i e d m i o g r o d z k i e ?  
Z i e m i  i w o y s k o w c y  g r a n i c y  B a n a t -  
s k i e y .  W  orszaku Cesarza''Jaici -znayduio się 
W  Szam belaa Hrabia W r b n a ,  polny M arsza 
łek-P oru czn ik  K u t s c h e r a ,  Radca Stanu i L e ­
karz przyboczny J. C. K. Mości Baron S t i f f t ,  
i  tayny D yrektor Gabinetu P . N e u b e r g .  W  
orszaku Cesarzow ey Jeyraości znayduie się W . 
Ochmistr^ oneyże Hrabia W u r m b r a n d  i W . 
O chm istrzyni Hrabia L a z a ń s k a .  O boie NIN1 
Cesarstwo Ichmość nocow ać dziś będą w  H o- 
l i c z u ,  gdzie się dwa dni zabaw ią, a potem  
poiadą na K r e m s i e r ,  O l u m u c ,  T r o p a w ę ,  
C i e s z y n ,  B i a ł ę ,  W i e l i c z k ę ,  B o c h n i ę ,  
T a r n ó w . ,  J a r o s ł a w  i  P r z e m y ś l  do L w o ­
w a ,  g d zie  staną dnia 9go L ip ca. Urządzenia 
do dalszey podróży NIN. Ces .rstwa Ich m ość, 
w e L w o w i e  poczynionemi będą.

C. K . Tow arzystw o ro ln icze  odpraw iło w 
W iedniu  pod prezydencyą Protektora swoi ego, 
A rcy-X ięcia J a n a ,  pow szechne posiedzenie, na 
którem  obecnym  b y ł takoż A rc y -X ią żę  N a ­
s t ę p c a  t r o n u  z Arcy-Xiążętam i A n t o n i m ,  
R a y n e r e n i  i L u d w i k i e m .  P o  zdaniu spra­
w y z  prac tego  T o w arzystw o , p o  o b e y rz e n iu 1 
w zo ró w  machin i  narzędzi do różn ych  części 
gospodarstwa wieysbiego s łu żą cy ch , m ianowa­
ło  Tow arzystw o nowych Członków  czynnych i 
korresponduiących,

N. Cesarz i  K ról z e z w o lił, aby w  T y r o ­
l u  i V o r a r l b e r g u  utw orzyć ośm Gim nazyow, 
w którycn dawaną bydź ma nauka R e lig ii, ię- 
zyki Łaciński i G recki, p a e z y a , w ym ow a, ma­
tem atyka, b z y k a , historya naturalna, jeogra- 
fia i historya powszechna. G im nazja te maią 
bydź w I n s b r u k ,  F e l d k i r c h  H a l l ,  B r i -  
x e n ,  B o t z e n ,  M o r w ,  T r i e n t  i B o r e  
r  e d o .

W i ł i o m o i c i  z a g i t a i c z s t ,
P r u s y . ,

Dr:;» 12, C zerw ca w yiechała Krelew ni 
Pruska K a r o l i n a  (N arzeczon a W . X ięcia 
R ossyyskiego M i k o ł a i a )  z B e r l i n a  do P e ­
t e r s b u r g a .  T eg o ż dnia poiechał tam' tskże 
X iąźę P iu sb i W i l h e l m  w assystencyi Jene*- 
ra ła  i Adjutanta sw niego.



Ąo 7  - a

N i e m c y .
Umieazczona £-m numerze ę 6stym gazety na- 

szey') z  gazet N iem ieckich w iadom ość: iakoby 
Xiąźę W irteraberski P a w e ł  zan iósł doSeym u 
Z w i ą z k u  N i e m i e c k i e g o  protestacyę p rze­
ciw ko proiektow aney p rzez Króla W i r t e m b e r -  
s k i e g o  Konstytucyi kraiowey, tudzież przeciw ka 
statutowi fam ilijnem u, i iakoby S e y m  N ie m ie c ­
k i na Sostey sessyi swoiey nie prayiąt t e j  pro- 
testacyi, iest z m y ś lo n a , gdyż w ogłoszonym  te­
raz drukiem  protokole^ teyże sessyi, nie ma 
Bayranieyszey wzmianki o rze c z o n e j protcs-acyio

O to iest (przyrzeczona -w przeszłym numerze 
gazety naszey) odpowiedź N. Króla W i r t e m -  
b e r s  k i  e g o ,  dana m nieyszości Zgrom adzenia 
Stanów K ró lestw a :

„Sp osób  m yślenia, fetóryście M i W M CPa- 
nowie dopiero eo ośw iad czyli, iest M i w e 
dwójnasób m iłym , ponieważ się to dzieie w 
ch w ili, gdzie w iększa część Ich  Zgrom adzenia 
zacięcie odm ówiła przyięcie  'K onstytucyi, któ­
rą Ja dla pomyślności O yceyeny za najstosow ­
n ie jszą  peczytuię. Stron n ictw o, które w ciągu 
d w ó ch ' la t , skrytem i i  p.oziomemi podstępami 
przyprow adzeniu do skutku d o b re j Konstytu­
c j i  przeszkadzało , i do dopięcia- swoich am­
bitnych i samolubnych zam iarów w szelkich środ­
ków  chwytało się, w zię ło  górę -w Zgrom adze­
niu W aszem  , i  chce przeszkod zić D obrem u , 
nie zwśż.aiąc , cofoy to kosztow ało ; le c z  tego 
n>e d o k a że !“  ’ .

„O patrzność pow ołując Mię W tey krytycz- 
ney chw ili do Rządu O jczy z n y , udzieliła Mi 
także dosyć odw agi i stałości do zniw eczenia 
zam iarów i planów n iep rzyjaciół O jczyzn y. 
n aszej.41

„Już' teraz zaraz nadam Ludowi te  praw a 
< swobody, które mu w Moim proiekcie Konsty­
tucyi przyrzekłem . Nadam stanowi szlachec­
kiemu prerogatywy, które ten proiekt zaw iera, i 
będę jeszcze m ieć w zględy na w szelkie słuszne 
byczenia.11

„N aypierw szem  zatrudnieniem  moi.em bę­
dzie wprow adzenie prostego, na słusznych pod­
stawach opartego systemato p odatkow ego, i 
eiuniej szenie, lub, gdzie tylko bydź może, zniesie­
nie w szelkich uciążliw ych podatków niestałych.11

„O w e  długi kraiowe w now ych  częściach 
Państwa, które jeszcze  przyiętem i nie są , każę 
na Ksssę rządową przenieść.41

,,S ttrać się będę w ykorzenić zupełnie na­
dużycia b ió ro kracji, będ ącej iednem z głów nych 
nieszczęść tego Kraiu , i zarp d/ę, aby pycha i 
sam olubstws nie m ogły .nadal szkodzić.11

nO gł śeie W Pan ow ie to stałe postanowie­
nia Moie w ow ych  okolicach Kraiu, do których

się p o w ró c ic ie ; pow iedźcie Łażdcnsa z  Podda-* 
n jc h  M oich , żę  niem asz nademnie gorętszego  
p rzjiac ie la  O jcz y z n y , którem n żadna ofiara dla 
ustalenia praw dziw ego iey dobra za trudną nie 
iest. W sp ierajcie  zam iary m oie, łącząc się 
szczerze  i mocno do Kządu m ole go. M oc i 
pi wda tego, co iest- dobrem, są takw ielkiem i, 
że  pływ  cg  izmu i samolubnego stronnictwa 
nie długo się im o p rzeć zdoła.11 -

„B łogosław ień stw o O yczyzn ie , i M oie n aj­
gorętsze dzięki praw dziw ym  iey Zastępcom !11

Dnia 5. Czerw ca w yszło  w  S s t u t g a r -  
d z i e  ze  strony Mmisteriunt Spraw w ew nętrz­
nych poniższe ośw iadczenie , tyczące się ro z­
puszczenia S tan ó w :

„M ocą R eskryptu z  dnia a6. Maia, rozw ią­
z a ł  N. K ról Jegom ość w  samey rzeczy  Z gro­
madzenie S tan ów , ponieważ w edług głosow a­
nia, które dnia 2. C zerw ca nastąpiło, preiektu  
Konstytucyi, pomimo dozw olonych m odyfikacji, 
większością głosó.w nie p rzyięło .11

„L u b o ć takow y postępek Stanów dla każ­
dego człow ieka um iejącego sądzie o rze c z a c h , 
dla każdego czciciela  Króla, w iernego Obywa­
tela i  P rzyiaciela O jc z y z n y , bolesnym bydź 
m u si, m oże iednakże z  d ru g ie j strony każdy 
w  tem znaleźć pociech ę, że  proiekt Konstytu­
c ji ,  zaw ierający w sob e nayliheralnieysłe za-a- 
dy, i  m aiącj za  podstawę w szystkie w aiunki 
dó uszczęśliwienia i pom yślności Ludu potrze­
bne, że  ten proiekt K onstytucji, k tóryby-w szy­
stkie Kraie zagraniczne z  zapałem p rzjię ły , o- 
czyw iśaie p rzez samą tylko namiętność , p rzez 
chciw ość własnego zy sk u , i  p rzez błąd, m ógł 
bydż odrzuconym .11

„M iędzy tym i, k tórzy  go nie p rz y ię l:, iest 
19 Xiąeąt i.H rab ió w  pod panowaniem W  rtem - 
berskiem  b ęd ących , chociaż im ten proiekt 
wiece? praw  nadaie, aniżeli w edług gł.-ski Aktu 
Zw iązku Niem ieckiego domagać Się mogli.

„N ie  będąc tem zadow olni nymi, zaporna- 
ią w szelkie stosunki sw oie polityczne, w szelkie 
żądania czasu , poniew aż nie cln-a bydź C złon­
kami Pań stw a,-lecz Państwo w Państwie stano­
wić źądaią. Ci, k tórzy  dawniey m niej bd nich 
zn a czy li, a których proiekt Konstytucyi na 
O byw atelikraiow ych w yniósł, głosy Ludu c ł e g o ,  
niechay ocenią ich  nieukententowanie z Rządu!11

„C o  się. tycze w ybranych 45ciu R ep rezen ­
tan tó w , którzy się z  większością p o łą czy li, 
nauczyło  iuż doświadczenie , że nie ■ ieden z  
nich tylko dla niemożności s ą d z n i a  o rze­
cz  acli , albo ś le p e g o ! przywiązania dó daw- 
n o ś c i, p rze z  brak w yższego św iatła , t o , c o  
iest dobrem  , zapozn ać z d o ła ł ,  że  inni p r z e s

K  *



sa^eifrezwanie się e  prawdzi-wemi potrzebam i L u - 
# u , 8 dobrego toru zboczyli, i źe -wielu w prze­
dłużeniu sp oru  utrzymania się- sw oicgo  szukało.1** 

„Inaezey niepodobieństw ie^. b ył >by pniać, 
iakby można tak długo szu kać uszczęśliw ienia 
I ,  ud u iedynie tylko  w przyw rócen iu  rr.ecnaniaz- 
nejr fękoym i Konstytueyi p rzez Kassę i  W y ­
d zia ł na dawny sposób utw orzony, bea ożyw ie- 
a ia  ducha-, i  bea praw nego udziału- w szystkich 
O byw ateli kraiow yeh.1*-

„C h  iciażby naw et -według: zdani®. R ep re­
zentantów  praiekc K  instytucji- ieszcze  dalszym  
m o lt łiKacyoiii podlegać m usiały .tedy m ogły ta- 
Eowe późoiey nastąpić r a za- zezw olenie na 
ItaźtSe, słuszne1 ż.ydońie, rę c z y ł wspaniałomyślny 
charakter- Panuiaoeg? > błąd i  namiętności 
ZĆe zw  zały na t o “

„ D o  subtelnoścli ctiwie ąccy  s ię  t  sp rzeez- 
a e y  teoryi- przy vv;ąiywano- Radzi-ie O jczyzn y , 
a. zamiast- m oenieyszego jeszcze połączenia 
Rrólai-z Ludem  ieg.s, zamiast n-ayspieszmeysze- 
go  us ocknienia tak- w;clta-, p rzez okoliczności; 
czasu p-drwożonyeli umysłó w,, starano się-z. za­
poznaniem; w szelkich żądań rozltop n o3 ' i , o to, 
aby nasienie niezgody w. Kram  zaszczepić.41,,

„ A l e  to nie- nastąpi !-Niechęć i nagana, do 
Ł tórey takowy sposob pastępowauia- każdego 
d ob rego  O byw atela pobudzić musi, sziaciietnicy- 
azy sp sób myślenia- wszystkich U rzędn ików  
k ra io w y c h , i ich- uczu  ia ula- ooowiazkia-, oędą 
aię- g l  śno wynureać,. tak,, iah się dzisiay przed  
tronem  bolWsne uczucia mnieyszóśei 4m:^ 
W sp ó łczło n k ó w  w yn urzyli,, k tórzy  myśląc le -  
p iey  i  sztachet-niey,. winę udziału  w  tern zra­
nieniu- Oy-czyzny z. siebie; z w a lili, i od w szel- 
Ł iey odoowie-jzialności wyraowdi śię.“

„W e d łu g  R- skryptu Królew skiego w dnu® 
26. Maia. do Stanów  wydanego m oże teraz 
Ł ud  u żyw ać zu p ełn ie tych. p r a w ,- które k i i  
p ro iek t "IŁinstytucji zapew nia, iak dałpce się 
p ro  ekt ten  rep rezen tacji nie- tycze ; nie zgi­
n ą ł w ięc stan; p raw n y, owszem  n astąp ił, *' te­
ra z  dopiero , g  'y  rwy wyzsze W ład ze  rządowe- 
iuż więeey bezow  ii nem Sporami- o- czcze  for- 
-nv wstrzymane mi nie są-, przyw rócon e są do 
zupełn ey dzielneśr-i swoiey, ażeby to wi-de-rahie 
dobro- w ydoskonal.ły, i do .pożądanego- odda te­
rn źy ia- przywiodły,, a tak nadzieie w szystkich1 
Mas O byw ateli krajow ych  z jś c i ły ,  na k tóre 
©boiętneść Reprezentantów  dotychczas żadnych 
w zglądów  n*e- miała..,ł-
- ' ,,W 'Z  wierchu ści-achy M agistralach i w Z g ro -

jnadzeniach obywatelskich, które te ostatnie teraz 
mtworznne oędą=, znay zie  Lud sumieńnk-yszy ch

tfóm aczfiw r sumien-ni jyszycri pośredników, ani- 
że li w duty-hjzesnyeii K eprezcnt-ntach. Nadto- 
zostawia R eskrypt K rólew ski z dnia 2 6 -Maia- do* 
woli Ludu,, aby praw na drogą, doprasaał- się O 
wprowadzenie- K onstytucji we- w zględ zie  sta­
nowym ,. skoro u czuie potrzebę- wybrania- z  
grona- swoieg,* takich R eprezentantów , kt,.rzy- 
by praw dziw e potrzeby ie.go- z n a li,. którzyby 
ran po-- najw iększej- caęśct obcy-ni n ie  b y l i . i 
którzy by tyle przywiązani-i do W spółobyw ateli 
sw oich  mieli, aby ich praw dziw ego dobra sw o- 
iey chciw ości z y s k u , swoiemu sam luhstwu Ł 
proźniackiey spckulacyi n ie  p -święeali.16-

„D otyehcaesni zaś R eprezentanci przestaw­
ił- iuź bydź nim 5. poselstwa ich  ies^ skończo- 
nem ,. & zatem- też nie w olno im- iuż więaey 
odpraw iać żadcego zgrom adzenia ani między 
so b ą , ani z  tym i,, którzy ich w> b ra li,. ani *" 
Rollegiami urzędowemu. K rólew s t zaś U rzę­
dnicy obow iązani są nic dopuszczać żadne­
go rodzaju takich zgrom adzeń, i takowe lani*, 
gdzieby ie m ieć ch cia n o , po spiesznym h«~ 
daniu, dla- w ym ierzenkr p raw n ej suiu.wey kary  
donosić.^

„R o zk a zu ie  s ię  przeto* zw icrżcb n iczyfe  
W ładzom  K rólew skim , aby o ta/n K -‘.legia rzą­
dow e p rze z  p rzeczytan ie  i,n. ninieyszegA- 
rozpi*rządzenia- uwiadomiły,- i- takow e p rz e z  t(ł- 
o  n-ayzupełnieyjfcey m-łoś :i Króla , i o leg®  
troskliw ości o  sp-ikojn-ość L u - u  prze+ on ały, 
oraz wszelką- o b a w ę , - w  tr-.v. i ',w .c h  rr.-nysła^h 
z  powodu rozpuszczenia tego Z g r  in dzenio, 
Stąnó-w w zniecić się niogą s , u-arzątnęt?, utóra 
to ob.iwa . tem rest ?,by! ;;cznicyszą , ile  że ża­
den. dobry. Obywatel- krai w y ,  uczesm-ctwa- 
zbrodni p rze  d a ko Oyrz-yzme i zuchwalstwa- 
przeeiw ko Królo-wi winnym s;ę nie- st-»nid.“  — *- 
VV S z  t u t  g a r d  z i  e- dnia 5, C zerw ca 1-817. 
Minislei-iu-n S y r  w  w ewnętrznych, (Podpisano^ 
de K e rn -e r .

Z  pow oda niezm iernie wyse&icfi cen- w szy­
stkich gatunków z bo,; a i. kartofli, tudzież poukry- 
waaych. zapasów onycliże w K rólestw ie W  i r -  
t e-m b e r  s U i e *n , nakazano spisać w szę.iz e, n-a- 
w et i- p i iio-mach, w przeciągu .3 dni tek-owe zapa f  
i wyzna;.zono- umiarkowane ct-ny.- Jeżeli kto- z- 
prąedaiącyeh w ięcey nad te ceny weźmie, zapłaci1 
podwó-yną dość, lu-b esedesną-- barę odbierze. Kto 
zaś. zapasy zboża, bez których obejśdź się taioźe,. 
ukrywać się pow-.ży, ten takowe o połow ę tariey 
nad wy zna e zoną cen ę, d!a. u bogith od d ać będzte; 
musiał,, a p rócz tego ieszcze  nazwisko iego pu’- 
b it  zńie- ogłoszo- era z- stanie;

Z  tyai nismereM skończyła się półroczna prenumerata.


